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WYDANIE POPOŁUDNIOWE 


Bqthót wojsk augtryanke- wodierszich w Albani 


(Tel. własny »Nowej Reformy«.) 
Lugano, 9 lutego. 

»Idea Nazionale« donosi: 

Wojska austryacko-węgierskie pod komen- 
dą generała Kövessa doszły wzdłuż rzeki Ismi 
aż do Anery, gdzie zetknęły się z oddziałami 
Essada paszy. 


Rozkrejenie Czainotóry ukończone. 


-Üa Genewa, 9 lutego. 
»Idea Nazionalex donosi, że rozbrojenie Czar- 
uogóry należy uważać za ukończone. Kwestya 
czarnogórska jest dia Austro-Węgier załatwio- 
ita, 


Ofenżywa przeciw Salenikom. 


(Tel. własny »Nowej Reformy<.) k 
raj Wiedeń, 9 lutego. 

»Korrespendenz Rundschau« donosi z Ge- 
nowy: : 3 

»Pelit Parisiene twierdzi, że ofeszywa prze- 
ciw Salonikom rozpocznie się lada dzień, — 
Wiclkie ruchy wojsk pod Monastyrom i Doira- 
m wskaziją na to. 

»Nowojs Wremia« donosi z dobrego źródła, 
'e w oienzywie przeciw Salenikm wezmą także 
«dział znaczne Siły tureckie. W kołach koali- 
JA panuje zaniepokojenie z powodu tej akcyi. 
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(Tel. wł. »Nowej Reformyc.) 
z Genewa, 9 lutego. 
Prasa paryska donosi, że na froncie bojowym 
w Mezopotanił toczy się wielka bitwa od sø- 
poty, 


p" 


Powiększenie flety resyjskiej. 
(Tel. wł. >N. Reformy«.) 


- Genewa, 9 lutego. 
„„ROsya otrzyma wkrótce 4 wielkie krążowni- 
4 tiniowe. 


ee 


Przeweżenie pism i druków przez 
granicę austryacko-niemiecką, 


a. stors Morgenzeittnge przynosi następu- 
JĄ 2 komunikat urzędowy: 
nie Ski kolejowy urząd kontroli w Bogumi- 
oglaszą co następuje: 
Ba kia 5 rzeczy pisanych i drukowa- 
Semia KLOLE Nie są zaopatrzone w stampilię wła- 
dzy wojskowej, przez granicę niemiecko-au-- 
śryacką jest zakazane. Przewożone przy sobie 
rzez podróżnych pisenine rzeczy, druki i tym 
podabne będą na przyszłość bez wyjątku kon- 
iiskowane. Kto chco otrzyinać pozwolenie na 
noszenie % sobą rzeczy pisanych i drukowa- 
rych. ten musi przed rozpoczęciem podróży 
„rzedłużyć je do zbadania i zaopatrzenia w stam 
nilie pruskiemu kotejowemu urzędowi kontroli 
„proussische - Fisenbahn-Ueberwachungsstelle), 
albo innej władzy wojskowejc. 
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Mtykuł enerala Ladenderifa 0 Palit, 


, (Tel. własny »Nowej Reformyc.) 


Wiedeń, 9 lutego. 

»N. Ir. Pressc« donosi % Berlina: 

Artykuł generała-porucznika L u d cndort 
fa (szef sztabu annii genenda Hindenburga. 
Przyp. red.) w numerze jubileuszowym »Deut- 
sche Lodzer Zeitunga omawia znaczenie Lodzi 
! podnosi pomiędzy imnemi, że pod uchroną 
Niemiec i Austro-Węgier ciężko nawiedzona 
boiska otrzymała uporządkowane stosunki, 


wolność religijną i możność gospodarczego i đu- 
ehowego rozwoju. Zarząd wojskowy dawał, nie 
orai. Właściwości narodowych nie naruszył, 

Mocarstwa centralne wzmocnią się, a Rosya 
zostanie odepelnięta na wschód. skad nie tak 
lano przybyła, 


LOSE 


Z Powodu postępów wojsk austuo-wegier- 
dich w Ałbamii ma pewne zaaczenie to, co 
Hisze wylywowa „Kölnische Volkszeitung“ o 
vrzyszłem wrządzenin Ałbapž: , 
: Gdyby w wiojałie tej zwyciężyła. koalicya, 
gyłaby Albania przepadła, gdyż podzielonoby 
ią według widzimisie zwycięzców. Natomiast 
śwywięstwio panstw centralnych na Bałkanie 
otwiera znowu możliwość stworzenia 
Ai raczej przywró cenia nieza- 
ludów, 1 Albani i Jeżeli hasło „Bałkan dla 
lowi aa Sh wa być prawdą, to naro- 
jak DA „siem nuleży Się kj cz prawo, 
żenia W Sorbom á Grekom. Trudności za- 
- aibańskiego panstwa narodowego, o ile. 


go Pasicz wyjeżdżają do Pa 


i sobą, zgodne. 
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Porozumienie rumuńsxo - bułgarskie. 


Kopenhaga, 9 lutego. 


dyplomatycznych, że w ostatnich dniach doko- 


tak uporządkowane, że w ważnych kwestyach 
obydwa państwa doszły da zupełnego porozu- 
mienia. 


Neatralaość Rumunii. 


Buakareszt, 9 lutego. 
Jak donosi »Adverule, rumuńska rada gabi- 
netowa na podstawie sprawozdania szefa szta- 
bu generalnego uchwaliła nadal zachować ści- 
słą neutralność, 


Przeciw agitecyi wojennej na uniweryitie 


Buakareszt, 9 lutego. 

»Adeverule donosi z Jas: 

Senat uniwersytetu w Jassach uchwalit roz- 
wiązać wszystkie stowarzyszenia słuchaczów u- 
niwersytetu, zajmujące się propagowaniem woj- 
ny. Wszystkie te stowarzyszenia składały się 
ze zwolenników Take Joneseu. 
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kortu siedzibą rządu serbskieś0. 


Magdeburg, 9 lutego. 
„Magdeburger Zeitung« donosi z Zurychu: 
Rząd serbski zawiadomił oflcyainie państwa 
neutralne, że obecnie siedziba jego jest wyspa 
Koriu. Rząd uprasza konsulów i dyplomatycz- 
nych przedstawicieli państw, ażeby przybyli do 
nowej siedziby rządu serbskiego. 


Wieśeń, 9 lutego. 
»Korrespondcaz Rundschaue donosi ze Sztok- 
holmu: 2 
»Riscze przynosi wiadomość, że następca 
tronu serbskiego i prezydent gabinetu serbskie- 
ryża. 


ne, nie są większe, niż trudności w utworzeniu 
bułgarskiego państwa narodowego i uregu- 
lowamnia stosunków serbskiej na- 
rodowości. Pozostają jednak jeszcze inne 
trudności, które niedawno doprowadziły do te- 
go, że państwo albańskie ks. Wieda nie mo- 
gło się ostać i upadło, Tych trudności nie nio- 
żna było przezwyciężyć przy ówezesnej kou- 
sieltcyi politycznej w Europie. Dopóki ta kon- 
stelacya trwała, państwo albańskie w rodzaju 
państwa ks. Wieda, było oczywiście nie do n- 
trzymania, tak na wownątaz. jak na zewnątwz. 

Obecnie jednak nastąpiła zupełna zmiana 
konstelacyi, Diotychczasowe państwo albańskie 
ks.: Wieda było tworem wszystkich mocarstw 
europejskich i stalo politycznie pod ich pro- 
telkitforatem. Atoli mocarstwa te nje były mię- 
zwalezały iie ustawicznie. | 
Przedewszystkiem rywalizowały z sobą wpły-| 
wy włeskie i austro-węgierskie. Włachy, pod- 
ówiczas jeszczo formalnie sgazywierzeniec pań- 
stwa habsbuyskiego. szukały i zuałady — z 
łatwo zsozwaiałych przyczyn — poparcie u trój- 
porozumienia. Cheiały one Albarią same za- 
władnąć, aby Adryatyk uczynić naprawdę swo- 
im „nare mostro“, Austro-Węgry zaś nie mo- 
gły żadną miarą zgodzić się na takie swmiknię- 
cie Adryuwtyku. Jeżeli ma się wskrzesić nieza- 
wisłą Albanię, nie może ona już pod żadnym 
warunkiem powstać jako kraj  pnotekeyjny 
wszystkich mocarstw ewopejskich, zwłaszcza 
iatany wpływ Wzioch musi być wykluczony. 

Ta możliwość dama jest teraz przez zupełne 
zwywięstwio Austro-Węgier na Bałkanie. Teraz 
| byłoby możłiwem stworzyć niezawisłą 
Ałbanię pod protektoratem tylko 
Austro-Węgier. Bez stalego oparcia się 
o mocarstwo, którcby nowemu państwu albań- 
skiemu. pomagało pol względem wojskowym, 
finansowym i organizacyjnym, mie mogłoby, 
ono istnieć i rozwijać się. Tego dowodzi prze- 
szlość i tej nauki nie można lekcoważyć. Al- 
bania cierpi zbyt jeszcze na wielki brak wia- 
snych sil państwowo-twórczych; aby je stwo- 
rzyć. będzie może potrzebowała dłuższego a 
nawet bardzo długiego wychowania. Na to 
potrzeba silnej ręki, któraby wi razie potrzeby 
miała się o co silnie oprzeć. Jeżeli Albania 
znajdzie takie oparcie w Austro-W ęorzech, a 
mianowicie tylko w monarchii naddunaj- 
skiej, tak że ta momarchia bez ograniczeń i 
gróźb międzynarodowych będzie mogla kon- 
sekweminie i sprawiedliwie pracować nad po- 
wolnym rozwojem samodzielności Albanii, to 
narodowość albańska. lepiej na tem wyjdzie, niż 
gdyby: istniała wewnąwz obcego związku pań- 
stwowego, lub wewuątrz kilku obcych zwią- 
zków państwowych w razie jej podzielenia. 
nE 


g o względy: elmograficzne į geograficz- 
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»Nowoje Wremia: ogłasza wiadomość z kół 


nało się znaczne zbliżenie pomiędzy Bułgaryą 
a Rumunią. Radosławow i Bratianu odbyli waż- 
ue konferencye, które znacznie wyjaśniły sy- 
tuacyę. Stosunki bulgarsko-rumuńskie są już 


Grecya pod angielskim 
obnchem. 


Solijski korespondent budapeszieńskiego „AZ 
Est“ nadesłał temu pismu obszerny artykuł, oma- 


wiający szczegółowo położenie obecne w Grecyi 


i usposobienie ludności greckiej. Spostrzeżenia 
opiera korespondent na podstawie opowiadań wie- 


lu podróżnych, przybyłych w ostatnich dniach z 


Grecyi. Korespondent ten opowiada między m- 
nomi: 


dzę angielską i francuską. 


wąwozy. 
grecki przechodzi rzez surową cenzurę angiel- 


nie może nawet wysłać szytrowanej 
depeszy. Anglicy i Francuzi nabierają z kä- 
żdym dniem większej pewności siebie. Rówuocze- 
śmie jednak wśród całej ludności wzmaga się nic- 
uawiść do przyhyszów. Wiadomość o kapitulacyi 
Czarnogóry i o zwycięskiem posuwaniu się wojsk 
austro-węgierskich w Albamii, oraw ostatnie ataki 


ckich łodzi podwodnych, wywołało u wojsk 
koalicyi ogromne za niepokojenie. Ata- 
ki Zeppelinów na šaloniki sprawiły tam ogromne 
szkody. Anglicy i Francuzi przerwali na razie 
prace fortyfikacyjne okolo pierwszej i drugiej li- 
mii obronnej pod Salonikami, 

Życie w Salonikach zamarło. Wszystkie sklepy 
% powodu braku towarów, pozamykane. Zapro- 


wojskowe angielskie, Z zapadnięciem zmroku miz- 
što i port znikają w ciemnościach. 0- 
#wietlenie nie funkcyonuje z obawy ataków Zep- 
pelinów. 

Wielkie wzburzenie wywołało w całej Grecyi 
ra-Burun. Anglicy upozorowali ten fakt oświad- 
czeniem, 1% zajęcie tego pólwyspu było koniecz- 
nom, gdyż wskutek tego niemieckie lodzic god- 
wodne nie dostaną się do portu salonickiega. Te- 
mu tłómaczeniu nikt jednak nie daje wiary. Grecy 
wyrażają dzisiaj i nie bez podstaw, obawę, że 
kaalicya zajmie całą Grccyę, aby w ten sposób 
MUSO mocarstwa centralue do wystapienia prze- 
ciw Grocyi. Na pytanie, czy Grecya w takim wy- 
padku ograniczy się tylko do prolsstu pinteni- 
sznega, odpowiedział inioriuator: 

A cóż iuncgo nam puzeslajez Jal się mamy 
bronić? Gdyby Grecya chciała się temu czynnie 
opierać, zginęłaby formalnie » głodu. 
gdyż dzisiaj żyje tylko z dowozu morskiego, a 
mocarstwa centralne nic byłyby w 
stanie zaprowiantowiać joj w takim 
wypadku z powodu technicznych trudności. 
Ponadho flota angielska zaiszczylaby wszystkie 
większe nuasta greckie. Gdyby zaś Grecya przy- 
Jączyła się do koalicyij, wydałaby tem sa- 
mem na siebie wyrok śmierci i podzie- 
liłaby los Serbii. 

Po katastrofie na Gallipoli, po zniszezenia Ser- 


sko-francnską do tego stopnia, że rząd grecki 


Zeppelinów na Saloniki i pojawienie się niemic- | 


wiautowimie ludności wzięły na siebie władze | 


W Paryżu Société Mnuzuelle de 


ciastem niewymieszanych. Oczywiście po zjedze- 
niu takiago chleba dzieci zaraz dostały boleści. 

Aby wogóle otrzymać chleb, nawet tak mizernej 
jakości, muszą ludzie ad 3 lub godziny eano stać 
pod jpiekarniami i staczać w ścisku formalne walki. 

Załedwie skończyliśmy tę notatkę, przyniesiono 
takiego samego chleba okaz drugi od jednego z u- 
rzędnilków 

Brak cukru i tytoniu w mieście, Od paru dni 
brakuje w mieście cukru. Wczoraj odbywała się 
po mieście gonitwa za cukrem po sklepach. Bra- 
kuje teraz cukru i kostkowego i w głowach, co 


Gdyśmy tylko przekroczyli dawną granicę |jest tem dziw nicjszem, ile że w Austryi zapasów 
serbsko-grecką, nezulismy natychmiast wszechwła- 
Żołnierze angielscy i 
francuscy obsadzili wszystkie drogi i 
Cały ruch pocztowy i telegraficzny | wsz 


cukru jest dosyć, Widocznie organizacya dowozu 
cukru do Krakowa nie jest należytą. 
Qd dluższego czasu brak również w Krakowie 


Podobno w tym tygodniu tralikanci otrzymają 
już z fabryki pewne zapasy papienosów. 
Kradzieże piwniczne, W ostatnich dniach doko- 
nano w mieście kilka swiatych kradzieży piwniez- 
nych. Wczoraj:zej nocy złodzieje znowu dostali się 
do piwnicy przy ulicy Rajskiej pod L. 4 i zabrali 
stamtąd zapas konserw, 25 butelek piwa i węgle. 
Szybka dostawa opału do szpitali. „Gazeta Wie- 
czomać donosi, że dzięki staraniom Wydziału kra- 
jowogo i przychylnemu stanowisku ministerstwa 
robót publicznych, a w szczególności naczelnej ko- 
mendy armii, wydano zarządzenia i objaśnieno pod- 
władne wzędy, że materyał opałowy, przeznaczony 
dla sypitałi powszechnych, ma być truktowamy pia 
| ko materyał wojenny (Kriegsmaterial) i powinien 
być toransportowauy z tym samym pospiechem, ja- 
ki jest przepisany dla wszelkich takich przesyłck. 


| Kronika lwewska. 


| Pożegnania b, komendanta m. Lwowa. Odjeżdża- 
kicegG do Lreszburga byłego komendanta m. Lwo- 
wa generala Loetovskycgo pożegnali one- 


A > wo -cal na dGworen kolejowym: komendant iasta 
obsadzenie przez wojska koalicyi przylądka Ka. £0% Ra dworen kolejowym: komendant miasta 


generał Ri raj, przedstawiciele sztabu i audytorya- 
tu, oraz komisarz rządowy p. Grabowski, dyrektor 
poajieyi heinlander i inni, 
a Zatwierdzenie delegatów do Rady szkolnej okrę- 
gowej we Lwowie. Rada szkolna krajowa uzna- 
jąc imere gminy m. Lwowa, reskryptem z dnia 
2T stycznia zatwierdziła trzech delegatów do Rady 
szkołnoj okręgewej w oscbach pp. dr Culamta- 
cza, ks, kan. Badcniego ida Sawczyń- 
skiego, Delegaci sprawować będą swój urząd 
Genóty, dopóki boda członkami Rady prrybocznej. 
Fodwyszenię cen chleba we Łwawie. 7 powoiu 
braku mąki chlebowcj zarząą m. Lwowa gołecił 
wypiekać chleb z najdroższej mąki piekarskiej. 


Wobee tego cena cllchba podniesie się z 56 na 5$! 


hal, a w sklepach torzemych na 90 hal. 

Lwów bez mąki. Dzienniki lwowskie donoszą: 
Mąka cnłebowa we Dwawie wyczerpała się już z- 
pełnie, a; zapasy mąki białej równioż już się koń- 
czą. Zakład obrotu zbożem mimo, iż zamąd apro- 
wizącyi micgskiej uiścił z góry kwotę nwyż mi- 
liena konon za mąkę, Oraz mino starań p. staro- 
sty Grabowskiego. pozostaje głuchy na 
wszystkie urgensy 0 zsapatrzeniu naszego miasta 
w miewo 


ystkieh lepszych papierosów we wszystkich 
trafikach z wyjątkiem głownego składu tytoniu. 


R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Mouachinm i Norymberdze). — H, Sohalek (Wollzai.e) — 


Publicité A. Lorette. directeur, Rue Roagemont 14. 


Do numeru popołudniowego przyjmuje się tylko „Nadesłane” po 30 hal, od wiersza. — nhs) 
publiczne po 2 kor od wiereza. 


W nnmerse popołudniowym, wychodzącym w poniedziałki I dni poświateczna, zamieszcza się 


także inne inseratr. 


Załączniki do „Nowej Reformy“ (prospekty, oyrkniarze, ogłoszenie ttp.) przyjmuje eię za cenę 
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a | kor od 100 egz. dla miejscowych pronnmerarorów 


go. Oczekiwane są dalsze ekspadrcye na inne te: 
romy okupowane. 

Jeńcy wioscy w Poł. Ostrawie, Do Ostrawy Pol. 
skiej przybył mniejszy transport jeńców włoskich, 
których zatrudnia się robotami szybowemi. 


Z Pezuanmia, 


Restytucya teatru polskiego w Poznaniu, Po dlu- 
gich zabiegach powiodło się wreszcie trupie teatru 
poznańskiego przywrócić normalny bieg widowisk 
geenieznych w gmachu teatralnym. który ed wybu- 
cliu wojny zamknal swe podwoje. Przedstawienia 
w znacznie uszezujlonych ramach i zmniejszonym 
zespole odhywały się przez półtora roku w sali To- 
warzystwa św. Jadwigi, a doraźna entiepryza ar 
tystów dokladała wszelkich starań, aby siowo pol- 
skie nic umilkło zupelnie, a przynajmniej na ezas 
dłuższy ze sceny w Poznaniu. 

Gbocnie powiodło się przy wzmocnionym Zespolo 
uktorów pod nową dyrckcyą p. B.Bieczyńskie- 
50, który aż do powrotu pp. Szczurkiewiczów 
sprawować będzie kierownictwo trupy, Giworzyć 
nowy sezon w dawnym przybytku teatru poznan: 
skiego. 

W sobotę dnia 5 b. m. odhyło się przy doszezę- 
tnie wysprzedanej widowni przedstawicnie inaugu- 
racyjne, na które złożył się »Mcleagere Wyspian- 
skiego, Graz obfita część muzykalno-dekłamacy jua, 
w której wzięła udział śpiewaczka p. Mira Zielin- 
ska z Poznania, oraz p. Wacław Piotrowski, 
skrzypek z Berlina. 

Od niedzieli rozpoczął teatr czynność normuluą 
w gmachu w ogrodzie Potockiego przedstawieniem 
|komedyi Fredry „Damy i Huzaryc. Tegoż dnia 
po południu dawano »Miód kasztelański« Kraszew- 
skiego. 

Oba przedstawienia odbyły się przy pełnym tea- 
trze. Zo względu na czas wojenny, ceny dawricjsze 
micjsć zostały znacznie obniżone. 

Otwarcie wystawy obrazów w Fozaaniu. W nio- 
dzielę w południe nastapiło otwarcie nowej wysta- 
wy obrazów i rzeżh w Salonie Stow. Arty- 
stów w obecności członków zarządu i licznie £% 
branej publiczności. Z wielkiem uznaniem wyra- 
żano Się o pracach Aleksandra Augustynowicza z 
Zakopanego. 


Hrosika Warszawska. 7 
Półrocze okupacyi niemieckiej Warszawy.: 
Dzienniki warszawskie z dn. 5 lutego raznaczyiy' 
krótko, że w dniu tym upłymęło okrągło pół rokn’ 
od wkroczenia wojsk uiemieckich do Warszawy. 
Prace przy odbudowie moštu Poniatowskiego w 
Warszawie dotychczas dotyczą wyłącznie usuwa- 
nia zniszczonych dźwigarów. ' 
Podczas wybuchu dn. 5 sierpnia miny założone: 
były w „studzienkack* w 3 i 5 filarach, licząc od. 
Warszawy, Wybuch w 5 filamze byi widocznie sil- 
niejszy, gdyż środkowa część filaru uległa zdru- 
zgotaniu, a dwa qgrzęska, wsparte o tea filar, osu- 
nęły pod kątem na dmo rzeki. -i 
‘Trzeci filar mniej jest uszkodzony, wskuiek Cze- 
go osudzenie przęseł stało cię prawie niewidoczna 
i pozornie sprawiało wrażenie, że oba te przęsła 
|uda się ocalić. Rychło jednak przęsła poczęły się 


$ 


Aprowizacya Lwowa w mąkę j usuwać i należało, w «bawie katastrofy runięciu, 


z. m Wz 4 aj] a dziś I . » s x A . «+ pn 
bii i Czarnogóry, w Grecji rie na Gms nikogo, | szwankuje: też od eamego początku, a że do 0-| zamknąć dostęp do moalu i wzmocnić filar. 
ktoby wierzył w militarne zwycięstwo koalicyi. I strzejszegu kryzysu mie doszło, zawdziędzać na- 


z tego właśnie względu jest obowiązkiem Grecyi leży jedymie wojskowości, która w 


pozostać w neutralności, a w Saloni- 
kach nie czynić koalicyi żaduych trudneści. 

Sami zresztą Żołnierze francuscy i angielscy Ø- 
świadczają. że wcale nie spodzicwaja się 
odnieśc jakiegoś sukcesu w walce 4 Niemcami. W 
Salonikach — zdaniem ich 
dożadnych walk. 

Wodług ostatnich wiuńdtmości, w calej Grecyi 
panuje szalona drożyzna środków ży- 
wności. Grecka flota handlowa z powodu bra- 
ku węgla jest nieczynna. W Kawali znajduja się 
zapasy żywności tylko na 8 dni 


T 


chwilach zaw sze miastu przyehedzi z qromacą. 


Z kralu. 


Zmianaw terminie powolania pospolitków. Dzien- 


— nie przyjdziejgiki lwowskie doaroszą z Wiednia: Ministerstwo o0- 


brany krajowej w porozumicniu z ministerstwem 
wojny na wniosek komendy m. Fwowa anieniło 


Po biiższem zbadaniu uszkodzonych przęse? inży= 


krytycznych | nierya mostowa doszła do przekonawmia, iż wiele 


cennego materyału o postaci konstrukcyi żelaznych 
i ciosów kamiennych uda się zużyć przy odbudo- 
| wie mostu; praca od dłuższego czasu trwa jedymie 
przy usuwaniu części zatopionych, oraz przy spu- 
szczaniu części przęseł przy 8 filarze. 

Bardzo wysoki stan wody na Wiśle, oraz napór 
kry uie pozwoliły na budowę rusztowań drewnia- 
nych i należało obmyślić nowy system rozbiórki, 


w następujący sposób terminy i usiejsca powołania wymagający wiele ostrożności. 


w ogłoszenia powołania L. 3. (roczniki 1666 i 1869):; 
Wszyscy pospolitacy roczników 1868 i 1869. któ- 


rzy w okręgu lwowskiej komendy wojskowej sta-| 
wali do przegiądu i zostali uznani za zdanych dol 


woszcau broni, 0 ile są gazynależni do okręgu brow- 


O ptzedstawicieli żydów w Komitecie obywatel- 
skim i Centr. Towarzystwie Rolniczent. > Deutsche 
Warschauer Zeitungs donosi: 
| Przedstawiciele iuteligencyi żydowskiej i różnych 
|towarzystw żydewskich zwrócili się, jak donesi pi- 


Sekcya iuforniacyjna gospody Legienistów N. | skiej komendy wojskowej i tu mają swoją stałą |smo żargonowe »Momente, da kierownictwa gminy 


K. N. (Wiedeń IV, Weyringergasze 14), 
wszystkich Legionistów, przebywających w poiu, 
jak na kuracyi, o podawanio jej swych nazwisk i 
adresów w celach informacyjnych. 


EREI 


Kraków, 9 lutego, 


Restauracya wieży Maryackiej mimo wypad-| Facej się nagiminnia w miesanie ospy, 


ków wojennych i ich następstw będzie w tym ro- 
ku w zupełności ukończoną. Dotąd w ykonano 


wszystkie roboty ciesielskie, kamieniarskie i mu-| 


rarskie, odnowiono mianowicie zniszczone części 
inurów wieży i pozłocono koronę, chorągiewki i 
banie z dokumentami, wykonano mową część keb 
mu, pokryto blachą ołowianą dach, wreszcie wyko- 
nano nowe przeźrocza z wyjątkiem kilku parte- 
rowych okien i wykońezono nowe kamienne scho- 
dy w niższej części wieży. 

Obceniå jeszcze do wykonania pozostalo oto- 
czenie okopu wieży kratą żelazną, kilka przeźro- 
czy kamiennych w parterowych oknach, nowe 
łańcuchy na słupach pod wieżą i nowe schody dre- 
wnmine w górnej części wieży. 

Kierownictwo nad robotami restauracyinami ob- 


ijjął st. radca budownictwa miejskiego p. Jan Z a- 


wie jski. Koszta odnowienia wieży Maryuckiej 
wyniosą około 300.000 korou. 

Jakość chleba w Krakowie. Dzisiaj pmzyniesiono 
do ImszOj redakcyi bochenek chleba, nabyty w pie- 
karni p. Leiblona przy ul. Krakowskiej, jakości rze- 
czywiście wprost zdumiewającej. Zupełnie niewy- 
pieczony, mokry jak glina i jak oma ciężki. Chleb 
tan do jedzenia jest stanowczo niemożliwy. Tkwiły 
w nim kawały nawpół surowych ziemniaków. z 


prosi | Fiedziię, mają się stawić: 


żydowskiej w Warszawie z żądaniem wdrożenia 


Z czerniowieckiego okręgu uzupełniającego 23|kroków w tym kierunku, aby w Komitecie obywa- 


lutegu w komendzie etanowej Radowce, z koło- 
anyjskiego okręgu uzupełniającego 25 lutego w ko- 
mendzie otaqzowej Dełatya. 

Z akręgów uzupelniających  Staaisłrwawa i 
Ózortkowa 5 nmros w komendzie otapowej w Wo- 
rochcje, a z lwowskiego, brzeżańskiego i głoczow- 
skiego. okręgu uzupełniającego 15 marca w ko- 
neudzie etapwej we Lwowie. 

Epidemia espy w Drohobyczu, 4 powodu sze- 


2 za- 
przestało starostwo Utjsze wyslawania pazzportów 


i legitumacyi do wyjazdu poza obręb miasta i po-| 


wiatu. Jednakże, mino gwałtownego szerzenia się 
choroby, władze nie zarządziły dotychczas jeszcze 
zamkniecia szkól. 


i me $Wiąska, 


Nauczyciele śląscy nie otrzymają dodatków 
drożyźnianych, Organizacyć nauczysieli słąskich 
zwróciły się do Wydziału krajowego z pesycyą o 
przyznanie nauczycielstwu dodatku drożyźsianego 
powołując się słusznie na miebywaią drożyznę. 
Efekt akcyi tej jest jednak mało pocieszający, gdyż 
Wydział krajowy, jakkolwick nauczzcielsrwu jest 
życzliwy, podania © dodatek drożyźniany zała- 
t=ić nie może. 

Górnicy ze Siąska w kopalniach Królestwa Pol- 
skiego. Z zagłębia węglowego ostrawskodkarwiń- 
skiego dowiadujemy się, że sporą liczbę gómików 
wysłano stąd do pracy w ikopalniach na terenie 
okupowanym. I tak wiadomo, że gómicy z szybu 
„Albrechta“ w Pietwałdzie i „Hermenegildy* w 
Pol. Ostrawie wysłani zostali da Królestwa Polskie- 


telskim zasiadali także przedstawiciele ludności ży- 
dowskiej w ilości, odpowiadającej liczbie ludności 
żydowskiej. W umotywowaniu togo żądania pod- 
noszą żydzi, że wśród ludności żydowskiej panuje 
wielka nędza, a zatem do Komitetu, który ma nieść 
pomoc calej ludności, bez różnicy wyznania, po- 
winni należeć także i zastępcy żydów, którzy naj- 
lepiej znają potrzeby swoich współwyznawców. 

Jednocześnie niektórzy żydzi wystąpili z pado- 
bnem żądaniem wobec Centralnego Towarzystwa 
Rolniczego. Mianowicie żydowskie Towarzystwo 
pomocy poszkodowanym przez wojnę zwróciło się 
do Centralnego Towarzystwa iiolniczego z memo- 
ryałem, domagającym się przyjęcis żydow do LJUCH 
cyalnych komisyj szacunkowych dla restauracyi 
strat wojennych. Żargenowy >Momerte nie godzi 
się z tym mceinorynem. sgdyż żydzi — zdaniem 
„Momentue -- nie strzegli sobie określonego 
udziału w komisyach i nie mają gwarancyi. że ra 
przedstawicieli żydow wybrane zostaną csoby, ma- 
jące zaufanie u szerokich mass. W dalszym ciągu 
twierdzi »Momenmte, że Centralne Towarzystwo Rol- 
nieze jest tyłko prywatną instytucyą, niema więc 
żadnego przywileju na wyłączne prawo tworzenia 
komisyj rejestracyjnych, więc żydzi mogą siwo- 
rzyć własaą komisyę. 


Z królestwa Pe!skiego. 


Niemiecki inspektor o szkolnictwie w Króle- 
stwie. Czasapismo niemieckie „Der Montag“ przy- 
niosło ciekawe wywody inspektora szkolnego dra 
Scheppa z Berlina, omawiające rozporządzenia 
szkolne niemieckich władz okupacyjnych w Kró- 
iestwie. 

„Co do szkół ludowych żąda się, aby wyznanio- 
sość była tam uwzględniona możliwie jak najwię: 


è Ne 70: 


r NOWA REFORMA . 


O W TECT EZ ZZOZ O 


tej. Ponieważ w Polsce rosyjskiej wyznaniowość | dwóch ławników, którzy załatwiają wszełkie spor- 


jest jednoznaczna z miejscowemi narodowościami, 
to szkoła wyznaniowa oznacza właściwie szkołę 
narodowością. W ten sposób stawia się przeszkodę 
mieszaniu się narodowości. Fakt ten tłumaczy 
także rozmaitość języków wykładowych. W szko- 
łach niemieckich i żydowskich językiem wykłado- 
wym jest niemiecki, w szkołach polskich -— 
polski", 

Następnie przechodzi amtor do rzeczowych in- 
formacyj o przepisanej ilości dziect w szkołach i 
o przedmiotach wykładanych, poczem pisze:, 

„Na lekcyach, poświęconych: językom, w kla- 
sach niższych nauka jest udzielaną wyłącznie w 
przepisanym języku urzędowym i wykładowym 
(niemieckim lub polskim); w klasach Średnich i 
wyższych połowa tych godzin używana jest na 
to, aby dzieci uzdolnić do posługiwania się innym 
językiem, t. j. w szkołach niemieckiek polskim, a 
w szkołach polskich — niemieckim. W ten sposob 
uniknięto bardzo dobrze dawania osiadłym Pola 
kom powodu do niezadowolenia. Gdy się od nieh 
wymaga, aby ich dzieci uczyły się języka niemie- 
ckiego, to odwrotnie Niemcy są zobowiązani do 
tego, aty ich dzieci uczyły się języka polskiego. 
Przez takie urządzenie ludmość staje się dwujęzy- 
czną — wedlug mego zdania -— szezęśliwe i za 
wzór służące rozwiązanie kwestyi językowej". 

Następnie dr Schepp informuje o rozkładzie go- 
dzin wykładowych i na zakończenie dodaje: 

„Gdy się bada bliżej poszczególne rozporządze- 
mia, to się widzi, zaraz, że zarówno pruskie „ogól-| 
me rozporządzenia“ z 15 pażdziernika 1872 roku, 
jak „Pravo, dotyczące utrzymywania szkół ludo- 
wych publicznych w Prusach“ z dnia 28 lipca 
1906 stanowiły wzór do wydania rozporządzeń 
szkolnych w Polsce rosyjskiej. We wielu pumktach 
przeszły ome nawet swoj wzor w sensie postępo- 
wym. Staną się one z pewnością wielkiem błogo- 
sławieństwem dla zdobytego kraju i przyczynią 
się do tego, aby czynnie przygotować i ułatwić 
gospodarcze i kulturalne weielenie go do Rzeszy 
niemieckiej”, 

Z Łodzi, {Los petycyj o język wykładowy w 
szkołach żydowskich. — Zgłaszanie włósia garbar- 
skiego. — Szezepienie ospy. — O napisy rosyjskie 
na cukierniych. — Z Tow. lekarskiego. — Biuro pi- 
sania.) Zargonowy „L. Volk. * donosi: „Prezydent 
policyi łódzkiej, von Oppen, wezwał do siebie 
przedstawicich tych, którzy mu podali przed kiiku 
miesiącami petycye w sprawie wprowadzenia do 
żydow:kiej szkoły ludowej żargonu, jako języka 
wykładowego (petycya ta miała przeszło 20.000 
podpisów, oraz przedztanvicieli drugiej petycyi o 
wprowadzenie do żydawskich szkół ludowych ję- 
zyka polskiego, jako wykładowego (podpisów było 
oxoło 2.000) pp.: adw. przys. M. Andresa (z pety- 
cyi żargonowej) i radnego Ludwika Hirszberga (z 
petycyi polskiej). 

„Prezydent policyi zawiadomił ich, że obie pe- 
tycye sa bardzo poważnie rozważane przez władze 
i że w odpawiednini czasie otrzymają oni ostatecz- 
mą uchwałę wladz w tej sprawie.” 

Prezydent policyi, von Oppen, ogłosił, że wszys- 
cy właściciele składów , zarządzający składami, 
handlujący i t. p. winni zameldować piśmiennie po- 
siadane zapasy włosia garbarskiego. Wszystkie 
zapasy włosia garbarskiygó Są zarekwirowane. 
Za niezameldawanie grozi grzywna do 5.000 mk 
i konfiskata bez wynagrodzenia. Rozporządzenie 
to obowiązuje w Łodzi oraz w pow. łódzkim, ła- 
skim i brzezińskim (pod zamządem niemieckim). 

Prezydent wydał równie mozporzącł zeńnie aby wszy 
sikim w r z. urodzomym dzieciom byla na wiosnę 
śzozepiona Ospa. A 

(właściciele fabryk, wyrabiających eukierki, o- 
trzymali rozporządzenie, aby na opakowaniach ou- 
kierków nie było nadal napisów w języku rosyj- 
kim. 

W Tow. lekarskiem dokonano wyborów zarządu 
ua r. b. Wybrano na prezesa dra A. Kruschego, 
na wiceprezesa dra S. Sterlinga, na sekretarza dra 
A. Tomaszowskiego, na kasyera dra L. Gundlacha, 
a na bibliotekarza dra. Preehnera. 

Stowarzyszenie chnześcijańskich robotników i ro- 
pointe założyło tu przed kilku dniami t. zw. biuro 
pisarskie. W binrze tym pisze się członkom, nie 
imicjącym pisać, listy, kartki korespondencyjne i 
adresy. Ponarslto biuro dsotarcza swoim członkom 
papieru listowego. kopert, kart korespondencyj- 
nych i innych matoryałów do pisania. Biuro jest 
utwarte codziennie z wyjatkiem niedziel i świat. 

Wyrokiem Sądu polowego zasądzono na śmierć 
za szpiegostwo montera Henryka Mikołajcza- 
kaz Lodzi. Stracenie nastąpiło 5 b. m. 


| 
«a ŚWiBtR. 

Wieczór polski w Sztoxkolmie, W „Besiingske 
Filende” czytamy. że rabina Julia Ledóshow- 
ska. Ukoiczywszy swą podróz agitucyjną pu duń- 
sidch miastach prowincycnalnych na mec: bez- 
donnych wskntek wojny Polaków, nowaścjha do 
nopernagi. Pobyt jej tassże będzie tylko krótki, 
gdya w Sztokholmie oczekują jej powrotu, celem 
urządzenia wieczoru na rzecz ofar wojny w Pol- 
sce. Inicyatywę do urządzenia*iego wieczoru dała 
żona posła uuńskiego w Sstokhohknie, pani szam- 
belanowa ingeborg Scavenius., Progom — 
pisze „Bri Tid — będzie wyborowy, przy współ- 
mlziale siynych artystów Mme Cahier i Andersa 
“o Wahl. dily amatorskie składać się będą z żon 
wszystkica rosłóww krajów neutralnych w &ztok- 
holmie, kicie wystąpią w szeregu żywych obra- 
ŻÓW, Aluwarzenych wedłuy portretów. 

Polki nu uniwersytetach francuskich. Panna J 0- 
teyko, Gmychczasowa kierownieęka laborato- 
ryum psychołizyologieznego w Brukseli. powoła- 
ną zostana na katedrę lizyologii w College de 
Pramce.w Paryżu. Jest ona obok odznaczonej na- 
grodą Nobla pani Curie-Skłodowskiej w Sorbonne 
drugą Polką na katedrze uniwersytetu franeuskic- 
g0. ` 

Polacy w Kazańskiem, Kazański oddział Cen- 
talnegn Komitetu Obywatelskiego opiekuje się 
wygnańcami. zamicszkałymi po wsiach gubernii 
kazańskiej. Najwiecej rozlokowano w powiecie 
czysty połskim -— ckoko 1 i poł tysiąca ludzi. — 
W powiecie carewokoszajskim 150 Polaków, w 
fwiażskim okolo 500. w Czeboksarach i Maryiń- 
skiej Posadzie po 100 ludzi. Na czele kazańskiego 
oddziału stoi p. Sarasiak, który stara się O tn, 
Aby ludności polskiej nie rozpraszać, ale o ile mo 
Zności ją skupić i dać jej opiekę moralną i pocie- 
chę religijną. W tym celu ustanowiono dwa okrę- 
gi. które objeżdźają księża i odprawiają nabożeń- 
stwa w proważorycznych kaplicach. Nabożeństwa 
te gromadzą ludzi i ściągają jednostki, rczproszo- 
ne po wsiach, poza zorganizowanemi gromadami. 
Gromady mają przewodnika, płatńego przez od- 
dział O. K. ©. Obowiązki jego podobne są do obe 
wiązków sołtysa. Prócz tego każda gromada ma 


k.|30 par pantofli, ceraty i batysty Bilrotha 110 me- 


ne sprawy, zachodzące w łonie gromady. Ziem- 
stwo wydaje dla wysiedleńców po 9 kopiejek dzien- 
'nie na wyżywienie, prócz mieszkania i opału. C. 
IK. O. daje zaś odzież i opiekę, stara się przytem 
rozlokować Polaków we wsiach rosyjskich, unika- 
jąc wsi tatarskich. 

Polacy w Tomsku, Do Tomska przybywali Po- 
lacy już pod koniec pierwszego roku wojny. By- 
ły to jednostki albo nieliczne grupy. Dopiero w 
jesieni ubiegłego roku napłynęła większa fala. 
Zastali tu kolonię polską już przygotowaną ponie- 
kąd i zorganizowaną w oddział piotrogrodzkiego 
Towarzystwa pomocy dla ofiar wojny. Przybylych 
wygnańców rozłokowano w najetych mieszkaniach, 
dano im doraźne zapomogi, a następnie ich 'odzia- 
no, gdyż większość przybyłych miała na sobie le- 
tnie, zdarte ubranie. Zajęła się tem specyalna se- 
kcya, która musiała przezwyciężyć bardzo wiele 
trudności, aby dla 3 tysięcy ludzi przygotować 
bieliznę, odzież i obuwie, Komitet tomski dokła- 
da wszelkich starań. aby nie tylko utrzymać przy 
życiu tę garść rodaków polskich, ale też, aby nie 
dać im zmamieć na obczyźnie. 


Zmarli: 

Barbara Zapałina, wdowa po nauczycielu 
I. szkoły wzorowej w Krakowie, znrarła, przeży- 
wszy lat 69. 

Wiktorya z Kozłowskich Stejczykowa,żo- 
na dyrektora Patronatu Spółek rolniczych w Wy- 
aziale krajowym, zmarła we Lwowie dnia 6 b. m. 
w 55 roku życia. 

Władysław Chądzyński, weteran powsta- 
nia z 63 roku, em. radca namiestnietwa, zmarl w 


Nadwórnej w wieku lat 80. S. p. Chądzyński brał | 


udział w powstaniu 1863, a następnie, wstąpiwszy 
do służby namiestniectwa, po kilkku początkowych 
posterunkach w Rohatynie, Tarnobrzegu i t. d. 
pracował w starostwie w Grybowie, potem w 
Białej, następnie od 1879 do 1884 w prezydyum 
namiestnietwa, skąd przeszedł jako starosta do 
Nadwórny. Stamtąd przeniesiono go w 1889 r. do 
Stanisławowa, a miasto Nadwórna zamianowało 
go swym obywatelem honorowym. Ze Stanisławo- 
wa powolano ś. p. Chądzyńskiego w roku 1895 
do gremium namiestnictwa we Lwowie i w tym 
charakterze przeszedł w 1901 r. na. emorytnrę. 
Repertoar teatru miejskiego 
im. Jul. Słowackiego. 
Środa: „Wyspa Amora“. 


Repertoar teatru ludowego miejskiego. 
Środa 9 bm. wieczór: »Baron Cygański«. 


Krakowska filia Czerwonego Krzyża 


w czasie wojny. 
(Dokończenie.) 
II 


Staru:w eię wadług możności i środków pomagać 
szpitalom, 


Szpilalom Legionów polskich, które początkowo | 


były czynne wrkrakowie, podarowano 40 noszy, 
147 paczek waty å 250 gr. i 73 termometry max., 
4.191 sztuk bielizny i 111 m. barchanu na szlafroki, 


trów, 5 leżaków, 10 sztzudeł, gry towarzyskie, ete. 
Szpitalem fortecznym darewano 1692 sztuk bie- 


lizny, 30 termometrów max., 373 butelek wody 
Krondnrfekief KO Tasek, 68 szezudeł i 


biazgi. Itozesiano do 10 szpitali fortecznych 10 bi- 
blioteczek, złożonych razem z 2336 tomów książek, 
prócz tych bibliteczek wydano do tychże szpi- 
tali krakowskich jeszcze 2140 tomów książek, — 
Wysłamo do szpitali poza Kraków 2862 tomy. le- 
gionislom posłano 789 tomów. Razem wydano 
6127 tomów, pozostaje w składzie maszaj filii je- 
szcze 1126 tomów. Krakowska filia Czerwonego 
Krzyża otrzymuje z redakcyi pism 149 numerów 
dziennie, pisma te wysyła się eodziennie do 57 
szpitali poza Krakowem, do 2 obozów jeńców, 1 nu- 
mer na frent południowo-zachodni. Wszystkiego 
wysłała krakowska filia Ozenvonego Krzyża w 
przeciągu ostatnich 10 miesięcy 44.700 sztuk gazet. 

W przeciągu 15 miesięcy załatwiono za pośre. 
dnietwem krakowskiej filii przeszło 2000 wymwia- 
dów, wysłano przeszło 2.000 kartek dla jeńców. 

Dalej zajęła się krakowska -filia Czerwonego 
Krzyżu w roku 1914 urządzeniem gwiazdki dla 
zolnierzy rannych, przebywających w szpitalach 
krakowskich. Zebrano na ten cel 8956 K. 
Z wiekszych datków, które się na tę sumę złożyły 
wyliczany: dochód z koncertu uwrządzonego przez 
krakowską filię 1456 K 42 h, Gmina miasta Kra- 
kuwa 1000 K, p. namiestnik dr Korytowsiki 1000 K, 
grono obywateli krakowskich 1222 K. za pośredni- 
ciwem starszego lekarza sztabowego dr Otta otrzy- 
maliśmy 30,000 sztuk papierosów i 12.228 tabliczek 
czekolady. Pawie komitetowe ofiarowały 9250 sztuk 
papierosów. — Gmina miasta Krakowa ofiarowała 
btzplatnie także drzewka. Krakowska filia Czer- 
wonego Krzyża oGtrzymala oprócz tego wielką 
ilość podarków dla rannych od pp. kupców. — 
J. O. księżna Hieronimowa Radziwiłłowa ofiarowa- 
ła ma ten cel komitetowi czterystą kilkadziesiąt 
bardzo pięknych i praktycznych podarków. W celu 
przysporzenia dochodów urządzomo wiele koncertów 
i zabaw, prócz wyż wymienionego koncertu, któ- 
rego dochód przeznaczono na gwiazdkę; krakowska 
filia Czerwonego Krzyża urządziła w dniu 26 czer- 
wea 1915 r. „Dzień Czerwonego Krzyża”, który 
przyniósł na czysto 5257 K, urządzony w dniu 
3 października 1915 podwieczorek na rzecz kra- 
lwowskiej filii Czerwonego Kizyża przyniósl na czy- 
sto 356 K 15 h. W dniu 25 stycznia 1915 umądzo- 
na znów koncert, a dochód w wysokości 2447 K 
88 h złożono na ręce JE. pami Amalii Kuk na cele 
wojskowó, t. j. na rzecz sekcyi protez przy krajo- 
wym Zwiąku Czerwonego Krzyża. 

Krakowska filia Czenwonego Kizyża dala Sama- 
rytaninowi Polskiemu w formie subweneyi 1200 K. 
Wypłaeono Stowarzyszeniu Niewiast katolickich 
ua żywienie rannych i przejeżdżających żołnierzy 
(Labedienst) 2360 K. 

Osobną wzmiankę należy się administracyi kra 
kowskiej lilii Czerwonego Krzyża. Biuro i skład 
krakowskiej filii Czerwonego Krzyża mieściły sie 
bezpłatnie w magistracie w miejskim Urzędzie Zdro- 
wia wl. Poselska 10. Z poczatkiem wojny, z powo: 
du ciągłej ewakuacyi, skład biura kilkakrotmie się 
zmieniał. co nadzwyczajnie utrudniało pracę. 

Z tego pierwszego okresu pracy wspominamy 
z wdzięcznością bezinteresowną pracę WP. Poł 
kowskiej i WPP. profesorstwa Ślecazy hń- 
skich, którzy prawie do ostatnich czasów bez 
interesownie i z całem poświęceniem się praco- 
wali w składzie krakowskiej fili Czenworiego Kmzy- 


inne ”"dro- 


teresowną pracą i inicyatywą była duszą wszyst- 
kich prac krakowskiej filii Czerwonego Krzyża i p. 
du Vall, również pełny poświęcenia i niestrudzo- 
ny bezinteresowny współpracownik. Tym niezmor- 
dowanym i wielce zasłużonym pracownikom skła- 
da krakowska filia Czerwonego Krzyża najserde- 
czniejsze podziękowanie, ne będąc w stanie w inny 
sposób wyrazić im swej wdzięczności za wielkie 
zasługi położone dla wzniosłych celów Czenwo- 
nego Krzyża. W końcu nadmienić wypada, że cała 
administracya kosztowała krakowską filię Czer- 
wonego Krzyża do dnia 12 listopada b. r., t. j. 
przez 15/5 miesiąca wraz z wydatkami kancelaryj- 
nemi 1171 K 96 h. 

Z tego suchego liczbowego zestawienia: widać, 
że krakowska filia Ozerwonego Krzyża mimo tru- 
dnych nieraz wammków rozwinęła szeroką dzia- 
łalmość dzięki poparciu ze strony krakowskiego spo- 
łeczeństwa. Na cele wojskowe zdołała krakowska 
filia Czerwonego Krzyża w tych ciężkich dla Kra- 
kowa czasach umichomić 88.309 K 50 h, nie licząc 
wiełkiej ilości przedmiotów i materyału w naturze. 
które krakowskiej filii podawowano, a: które użyto 
na cele rannych, Obliczyć też nie da się na pienią- 
dze tej pracy bezimteresownie ofiarowanej przez tak 
liczne grono pań i panów pracujących w maj- 
rozmajtszych komitetach, kierujących stacyą wypo- 
czynkową. Oraz żywiegiem przejeżdżających przez 
tę stacyę ramych. — Wszystkim tym szlachetnym 
współpracownikom, a w szczególności pp. Maryi 
Epstein i Idalii Pawlikowskiej składa 
krakowska filia Ozerwonego Krzyża  sewleczne 
„Bóg zapłać”! 

Specyalne podziękowanie należy się Gminie m. 
Krakowa ma skuteczne ipopieranie celów Cwzerwo- 
nego Krzyża, p, dyrektorowi Izby obrachunkowej 
Janowi Krzyżąnowskiemu ra porady w 
sprawach finansowych i p. Maryanowi Duszy ń- 
skiemu, radcy tejże Izby za prowadzemie iksię- 
gi rachunków krakowskiej filii Czerwonego Krzyża. 


Obchody narodowe w kraju. 


Nowy Sącz, 1 lutego. 

Korespondent nasz donosi: Niezwykle podnio- 
śle i uroczyście wypadł w tym roku obchód ro- 
cznicy styczniowej, urządzony staraniem wszyst- 
kich tutejszych polskich towarzystw pod egidą Po- 
wiatowego Komitetu Narodowego. Obchód rozpu- 
cząl się 22 Stycznia żałobnem nabożeństwem ża 
poległych żołnierzy z r. 1863, odprawionem w 
kościele 00. Jezuitów, U stóp katafalku, ustawio- 
nego na Środku kościoła, zajęli miejsea weterani 
walki z r. 63 i legioniści, dalej młodzież wszyst- 
kich szkół nowoządeekich z gronami profesorskie- 
mi na czełe, wreszcie liczna publiczność. Po od- 
prawieniu modłów z tysiąca piersi zabrzmiał hymn | 
„Boże coś Polskę“, Wieczorem tego dnia odbyła 
się w gmachu kolejarzy wieczomica. W wielkiej 
sali zajęłi honorowe miejsca weterani z r. 63, le-| 
gianiści i zaproszeni goście. Po odźpiewaniu przez ' 
chór kolejarzy szeregu pieśni narodowych, zabrał! 
głos poseł Daszyński, który w mowie swej 
złożył hołd bohaterom walki z r. 63 i icii nastę- 
peom w walec o wolność — lłegionistom. Przema- 
wiali następnie: powstaniec z r. 63 Strowski. 
delegatka Ligi kobiet p. Raczyńska-Choda- 
c ka, legionisia Siatko, prezes P. K. N. dr Ch o 
dack ii przedstawiciel delegatury Dep. wojskowe- 
go N. K. N. p. Schiffler. 

W niedzielę 23 stycznia urządzili przebywający 


w ŚSąeru logianiści «= gnli "Konzpregacyj Marynń- | 


Í 


skiej“ przedstawienie amatcrskie, odegrawszy pro- 


log z „Dyktatora“ i „Dziesiąty pawilon". We 


wtorek 25 stycznia odbył się uroczysty wieczór 


w dużej sali „Sokoła“, wypełnionej po brzegi wij 


dzami. Słowo wstępne wyglosil prezes P. K. N. dr 
Chodacki. Część koncerlową wieczoru wypel- 
mł śpiew p. Godulowej przy akompannmencie 


Podgórza, przy akompaniancneie p. Suchan- 
kowej. Wieczór zakończył się występem chóru 
Lutni. 4 
= 


e) 


Jordanów, 3 lniego. 


__, Środa, 9 Lutego 1916. 


50 koron wysłany został do Krakowa, z przezna- |tychczas główną jej korzyść podczas wszyst 
czeniem na fundusz wdów i sierót po iegionistach. |kich wojen, może jej wyjść na niekorzyść. Po 


Z Lublina. 


obecnej wojnie środki wojskowe i techniczne 
będą jeszcze intenzywniej udoskonalone w. 
kierunkach, wskazanych dotychezasowemi re- 


(Na obuwie i odzież dla, dzieci szkolnych. — Z ru- zultatami, i wtedy niemieckie łodzie podwodne 


chu teatralno-koncertowego. — Występy Krako- 
wianek. — Przeciw pokątnemu pisarstwu. — Za- 
jęcie koniczyny.) 

Sekcya szkolna m. Lublina, pragnąc przyjść z 
pomocą dzieciom ze szkół początkowych, które 
dla braku obuwia i ciepłej odzieży przestały eho- 
dzić do szkoły, zorganizowała w dniu 16 stycznia 
sprzedaż znaczka pod hasłem obuwia i odzieży dla 
biednej dziatwy. Sprzedaż przyniosła około 900 
rb., pomimo niesprzyjającej pogody, wichury i zi- 
maa. Niestety potrzeby są tak wielkie, ceny zaś 
obecnie na odzież i obuwie tak wysokie, że o o0- 


buciu i odzianiu wszystkich biednych uczniów 
szkół pocztkowych ani marzyć niepodobna. Spisy 
potrzebujących pomocy, wykazują z górą 280 na- 


zwisk. Zebrane zaś za pośrednictwem komitetu | 
ŻE | 


miejskiego oferty szewców lubelskich wskazują, 
za 900 rb. ledwie dla 160 dzieci można będzie ną- 
być buty. Dla reszty dzieci 120 już obuwia nawet 
nabyć niema za co, o odzieży zaś dla źle ubranych 
ani myśleć niepodobna. W tych warunkach sekcya 
odwołuje się jeszcze raz do ofiarności publicznej. 

Ruch teatralny w Lublinie jest wcale ożywio- 
ny. W tcatrze Wielkim idą naprzemian operetki, 
stare zresztą i farsa, jak „Sztygar', „Król ko- 
palni*, „Baron cygański", to znowu „Człowiek © 
sta: głowach", „Pomysł panny Franciszki" Gavaul- 


| Pierwotnym 


: mniemano, 
| Konstantynopol, cel marzeń rosyjskich, wddać 


ta. W sobotę po południu odbyło się tam widowi- 


faktycznie mogą utworzyć naokoło Anglii ów 
pierścień wygładzający, którego się obawiał 
powieściopisarz Wells, a przy pomocy owych 
łodzi, oraz niemieckiej floty powietrznej i da- 
leko sięgających dział wybrzeżnych, wojska 
niemieckie mogłyby podjąć próbę wylądowania 
na wyspie. Dlatego Calais jest potrzebnem An- 
glii, nietylko dla przyszłej defenzywy, lecz tak- 
że dla ewentuainej ofenzywy, która po zapro- 
wadzeniu obowiązkowej służby wojskowej w 
Anglii, może się nawet oprzeć na pewnej sile 
liczebnej wojsk lądowych. Anglia zwróciłaby 
Francyi Calais chyba wtedy, gdyby między 
obu państwami zawarty został stały związek 
wspomagania się wzajemnie we wszystkich 
konfliktach politycznych i wojskowych, — co 
jednak, wobee różnych odmiennych interesów 
i tendencyj politycznych tych państw jest ma- 
ło prawdopodobne. 

Również imne zastawy służą interesom głó- 


'wnie angielskim. ] tak obsadziła Anglia gre- 


ckie i tureckie wyspy naprzeciw Dardanel. — 
planem _koalicyi było przerwać 
grupę przeciwników w geograficznie i, jak 
wojskówo najsłabszym punkcie i 


Rosyi, jako zapłatę za pogrom Niemiec j Au- 
stryi. Anglia decydowała się na to z ciężkiem 
sercem, gdyż Rosya jest jej rywalem w Azyi 


sko dość niezwykłe — wygłoszony przez znaną i na drodze do Indyj. Zajęcie wysp Imbros i 
artystką warszawską Maryę Federowicz od-;Tenedos miało oczywiście z początku cel stra- 
czyt „Królowa Niebios" (legendy o Matce Boskiej) tegiczny, gdyż były to podstawy do operacyi 
Maryana Gawalewieza z przeźroczami z obrazów przeciw Dardanelom, uboeznie jednak — jak 


|nych i karnych do sądów pokoju, o ile są pisane 
: 85 s |przeź znanych sądowi pokątnych pisarzy, należy z 
p. Sokołowskiej, gra skrzypka p. Syrka Z | qrzędu odrzucić. Konieczność podobnych zarządzeń 


Piotra Stachiewicza, z wielkiem powodzeniem. W 
piątek zaś 11 bm. odbędzie się koncert, dochód z! 
którego w całości przeznaczony będzie na korzyść | 
szpitali luoelskich. 

Współudział w nim przyrzekiy panie: Irena 
Solska, głośna artystka dramatyczna, p. La- 
dówna, wielce ceniona w kołach artystycznych 
Krakowa pianistka, oraz p. AL Szafrańska, 
artystka-śpiewaczka. = 3 

Przeciwko rozpowszechnionemu ogromnie w Lu- 
blinie pieniactwu i pokątnemu pisarstwu wystąpił 
energicznie lubelski sąd okręgowy. Przewodniczą- 
cy tego sądu wydal w tej sprawie do sędziów Lu- 
blina i okręgu odezwę, w której stwierdza smutny į 
stan faktyczny i mówi między inmemi: 

Rozpatrując sprawy apelacyjne, tak cywilne, jak 
i karne przekonał się sąd apelaelyjny, że w Lublinie 
szerzy się w sposób zatrważający pokątne pisar- 
stwo. Pokątni doradzcy, bez najmniejszej znajomo- 
ści języka polskiego, żargonem piszą skargi apela- 
cyjne bez wniosków apelacyjnych, lub tak balamu- 
tnie, że sąd apelacyjny nie jest w możności skarg 
tych rozpatrzeć. Ażeby tym nieprawidłowościom , 
kres położyć, sąd okręgowy zarządza co następuje: | 
Skargi apelacyjne od wyroków sądów pokoju mają 
być pisane z reguły przez adwokatów i zaopatrzo- | 
ne pieczęcią adwokata, tudzież własnoręcznym pod- | 
pisen adwokata. Strony interesowane mogą skargi 
apelacyjne same układać i wnosić, skarga jednak 
taka musi być przez stronę samą napisana i podpi- | 
sana. Strony ubogie mogą wnosić skargi apela- 
cyjne ustnie do protokółu u sędziego pokoju, który 
wydawała wyrok. Sędziowie pokoju obowiązani bę- 


dą skargi te przyj NE z i 
(10 LyCh CZYNNOŚCI SJECYALIIE UStANGwIonych. SRAT-; 


gi apelacyjne, o ile nie będą pisane przez adwoka- 
tów, lub przez stronę samą, o ile jej stopień inteli- 
gencyi duje sędziemu gwarancyę, że ona tę skargę 
sama napisała, mają być przez sędziego odrzuco- 
ne. Również skargi, wnoszone w sprawach eywil- 


daje miarę rozpowszeehnienia się pieniactwa. 
Komendant wojenny obwodu lubelskiego podpuł- 
kownik Tutmau, wydał obwieszczenie, makazują- 
ec wszystkim właścicielom zgłoszenie do dnia 10) 
b. m. posiadanych zapasów koniczyny, pod karą 


W dniu 2 bm. odbył się dzięki staraniom Kola |koniiskaty i grzywny do 2.000 kor. 


Ligi kobiet N. K. N. oraz P. K. N. w Jordanowie 
obchod 55-cicj rocznicy powstania styczniowego. 
liano odbyło się uroczysie nabożeństwo, w któ- 
rym wzięła udział Liga kobiet, P. K. N., dzieci 
szkolne, oraz Straż ogniowa ochotnicza. Po nabo- 
żeństwie wygłosił ks Małysiak piękne i podnio- 
sło kazanie patryotyczne. Tegoż samego dnia oll- 
był się w sali „Sokoła“ uroczysty wieczorek. Na 
program złożyło się przemówienie delegata De- 
parlamentu organizacyjnego N. K. N. dr Burka, 
nastepnie deklamacya Dzwonów“ Ujejskiego 
przy akompaniamencie „Marsza żałobnego* Cho- 
pana, gra skrzypeowa z asompaniamentem forte- 
pianu, wieszcie deklamacya wyjątków z „Psalmu 
dobrej weli“ Krasińskiego. Zakończyły wieczorek 
dwa żywe obrazy z cyklu „Wojna Grottgera" a 
mianowicie „Pójdź w dolinę loz“ i „Głód'. Czy- 
sty dochód z wieczorku przeznaczono na Legiony. 
= 
Stanisławów, 3 lutego. 

Ubchód styczniowy, urządzony - staraniem Pow. 
Kom. Nar. wypadl bardzo wspaniale. Sala teatral- 
na wyzełniona była do ostatniego miejsca. Wie- 
ezór rozpoczął się przemówieniem prezesa P. K. 
Ni p. Gerżabika. Następnie odegrano Giłami 
amatorskiemi „Warszawiankę*; wspaniale dzieło 
naszego wieszcza opracowano z niezwyklą staran- 
nością i pietyzmem. Chór męski Tow. muz. im. 
Moniuszki przyczynił się w wielldej mierze do 
uświetnienia tego dzieła, zarówno jak i gra ar- 
tystow. Następnie odgrano fragment z „ Wesela" 
apel Wernyhory. Wieczór zakończyła apoteoza 
wałki o niepodległość. Pieśnią „Jeszcze Polska nie 
zginęła”, którą teatr cały przez powstanie z miejsc 
przejął i odśpiewał, zakończono uroczystość na- 
rodową. = 

Przeworsk, w styczniu. 

Dnia 8 stycznia obchodu} Przeworsk rocznicę 
powstania listopadowego wieczorkiem wokalno- 
muzycznym, urządzonym w sali „Soaoła*. Wieczo- 
tek rozpoczął się slowem wstępnem, wygłeszonem 
przez wicoprezesa „Sokoła* p. Bigoszta, które 
publiczność przyjęła rzęśistemi oklaskami, poczem 
rozpoczęły się produkcye wokalno muzyczne. P. 
Kaczorowski oddeklamował „Parysa, p. 
Kanecewiczówna odegrała solo fortepianowe 
„Kwiaty” i „Prząśniczki* Moniuszki, z kolei na- 
stąpiło solo skrzypcowe „Mazurek Wieniawskie- 
zo i „Serenada“ Drdla, vdegrane przez p. Ka- 
czorowskiego, przy 3kompaniameucie p. Mitllera. 
Wieczorck zakończył Się vdegraniem IU aktu 


ża. Od 14 przeszło miesięcy kierownikami biura „Zmartwychwstania“. 


byli: p. Natalia von Kruze, która swoją bezin- 
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| Dochód z wieczorku, wynoszący pokaźną kwotę 


Zustamy pokelooe Eodlicyl. 


Zadaniem wojsk waiczących jest nietylko o 
ile możności pobić nieprzyjacieła, lecz także 
obsadzić eudze terytorya, aby je albo na stałe 
zatrzymać, albo wymienić na inne terytorya, 
lub korzyści. Obsadzenie cudzych terytoryów 
podczas samej wojny służy nietylko celom 
strategicznym, ale pod wzgledem politycznym 
terytoryum takie jest zastawem, który ma ode- 
grać pewną rolę podczas rokowań pokojowych. 
Jakże się te zastawy przedstawiają i jakie mia- 
łyby znaczenie. gdyby dziś niespodziewanie 
rozpoczęły się rokowania pokojowe? 

Zarówno Niemcy, jak Austro-Węgry i Bułga- 
rya obsadziły bardzo cenne i ważne terytorya, 
przyczem mają tę korzyść, że są to terytorya 
sąsiednie, że leżą bez wyjątku na ziemi nie- 
przyjacielskiej i służą wspólnym interesom tej 
grupy wojujących. 

Anglia obsadziła część miemieekich kolonij 
w Afryce, i na odzyskaniu tych  terytoryów 
musi Niemcom zależeć ze względów gospodar- 
czych.. Leżą one jednak zdała od głównych 
dróg Światowych, tak, że ich posiadanie nie 
wiele wpłynie na rozstrzygnięcie najważniej- 
szych kwestyj przyszłego pokoju. Poza tem 
z wyjątkiem skrawka Galicyi, kilku wysp tu- 
reckich, i niewielkiego pasa ziemi w Alzacyi, 
wszystkie zastawy koalicyi, a ściślej mówiąc 
Anoflii, leżą na ziemi państw zaprzyjaźnionych, 
albo neutralnych. A trzeba zważyć, że te za- 
stawy właśnie są pod względem politycznym 
najważniejsze i — najdrażliwsze. | 

Anglia obsadziła północne wybrzeże Francyi, 
zwłaszcza Calais. Pogróżki, wygłaszane nieraz 
przez dzienniki niemieckie, że Anglia nie opró- 
jmi już Calais dobrowolnie, można uważać za 
nieproszone ostrzeżenie pod adresem „Francji, 
albo za próby obudzenia jej nieufności. Fakty- 
cznie jednak, jeżeli Anglia w przyszłości Ze- 
chce dalej kontynuować swoją politykę, zwró- 
coną przeciw równouprawnieniu Niemiec, mu- 
si — z bolem swego Serca sojuszowego — usa- 
dowić się mocno na kontynentalnem wybrze- 
zu Kanału i stworzyć sobie z Calais stały ken- 
tynentalny przyczóiek mostowy. Gdyby się o 
to Anglia nie postarała, mogłaby przy nastę- 
pnej wojnie być jeszcze bardziej narażoną na 
niebezpieczeństwo inwazyi niemieckiej, niż jest 
4ziś. Dzisiaj inwazya ta jest tylko groźbą, pod- 

„as następnej wojny może się stać faktem. 
Wyspiarskie położenie Anglii, stanowiące do- 


'stantynopola pozostać przecież właściwą 


to dziś dobrze już wiadomo ze źródeł neutral- 
nych — przyświecał tu Anglii także ten cel 
polityczny, żeby w razie oddania Rosyi Kon- 
pa- 
nią tej bramy do Morza Śródziemnego przez 
ufortyfikowanie obu wspomnianych wysp. 

Dardanele pozostały jednak w rękach Tur- 
cyi, dziś nie Rosya zagraża panowaniu Anglii 
w Egipcie drogą przez morze Egejskie i Małą 
Azyę, lecz Furcya i Niemcy. I na ten wypadek 
jednak zabezpieczyła się Anglia. Cały pus wysp 
Małej Azyi, począwszy od Thasos aż do Cy- 
pru — z wyjątkiem Sporadów obsadzonych 
przez Włochy — znajduje się w ręku Anglii 
i stanowi dla niej zastaw, który podczas roko- 
wań pokojowych będzie ważnym atutem w 
grze dyplomatycznej przeciw Turcyi i Niem- 
com. 

Obsadzenie Salonik 1 przyątdką Karaburn 
z pewmością ma przedewszystkiem cel strate- 
giczny: zyskać podstawę do operacyj prze- 
ciw wojskom niemieckim, austro-węgierskim i 
bułgarskim na Bałkanie. Atoli gdyby dziś za- 
częły się pertraktacye pokojowe, nagle odsło- 
niłby się również polityczny sens tych okupa- 
cyj na terytoryum greckiem, ten mianowicie, 
że mocarstwom centralnym może,być zagrodzo- 
ne wyjście na morze Egejskie. Dlatego Anglia 
czy Francya nie zrzekną się Salonik bez przy- 
musu i będą się starały zatrzymać je pod ró- 
żnemi pozorami. Podobny cel ma także obsa- 
dzenie wyspy Korfu przez Francuzów: aby 
Austryi bronić dostępu na Morze Adryatyckie, 


Zabójczem dla brytyjskiego imperyum byłoby 
| Pra: p ma OO RM e —ECD 


==niqTindyj=z==silng TUT- 
cyą nad zatoką Perską. Ale wojska angielskie 
stoją jeszcze w Mezopotamii i Anglicy spodzie- 
wają się, podczas wojny środkami wojskowemi, 
podczas rokowań środkami dyplomatycznemi 
przeszkodzić posuwaniu się Turków i Niemców 
przez Bagdad aż do Basry. 
Z początku wojny inteneyą Anglii było ró- 
wnoczesne osłabienie Niemiec, jej majniebez- 


|pieczniejszego konkurenta, i — Rosy, jej naj- 


gorszego nieprzyjaciela. Role się jednak zmie- 
niły i dziś Anglia walczy o egzystencyę swego 
państwa światowego. Rosya zaś, straciwszy' zie- 
mię na zachodzie i nadzieję panęwania nad 
Bałtykiem i Bałkanem, pcha się do Persyi. Ro- 
syjskie posuwanie się w Persyi jest dla An- 
gli mocno podejrzane. Według konwencyi pe- 
tersburskiej z roku 1907, między obszarami obu 
państw miała być utworzona neutralna streła, 
równocześnie zaś zagwarantowana niezawisiość 
Persyi. Ale wojska rosyjskie stoją dziś na po- 
łudniowej granicy sfery interesów rosyjskich 
w Persyi, a komisya budżetowa Dumy zażąda- 
ła, aby frontowi azyatyckiemu poświęcić szcze- 
gólniejszą baczność i wyraziła życzenie, aby, 
ministerstwo »organizowało wpływ rosyjski w 
Persyie. W tym punkcie tedy Anglia jest za- 


grożona przez Rosyę może bardziej niż 
przez .Turcyę i: Niemcy. — Jak wiadomo, 
niedawno nawet rosyjskie dzienniki pośre- 


dnio przymówiły się do państw centralnych, 
że Rosya zawarłaby pokój w zamian za dostęp 
do zatoki Perskiej. Atoli jeszcze w r. 1907 pi- 
sał Grey do ambasadora angielskiego w Peters- 
burgu, że panowanie Anglii nad tą zatoką >TO- 
zumie się samo przez Się«. . 

Pragnąc zabezpieczyć europejski front swe- 
go imperyum, odsłoniła Anglia jego front na 
wschodzie. Polityka nie zna sentymentalności. 
To potwierdza zachowanie się nietylko Rosy, 
lecz i Japonii, która przywłaszczyła sobie 
hegemonię na Dalekim Wschodzie. Hegemo- 
nia ta niedawno wyraziła się w sposób za- 
wstydzający dla Anglii, gdy sir John Jordan, 
seđziwy doyen pekińskiego ciała dyplomaty- 
cznego. przy proteście koalieyi przeciw monar- 
chicznym planom Juanszikaja musiał kroczyć 
nie na czele dyplomatów, lecz w ich szeregu, 
pod wodzą Obaty, zwykłego pełnomocnika 
Japonii. Japonia czuje się dziś powołamą tak- 
że do opieki nad — Indyami. oa 
jące pisma japońskie wyrażają życzenie, by, 
Anglia Indyom za ich wierność w wojnie na- 
dała samorząd. Jako zastaw ma Japonia w ręku 
Cfingtau, a przez to panowanie nad Morzem 
Żółtem; oprócz tego jej flaga słoneczna powie- 
wa nad szeregiem wysp niemieckich na Oceanie 
Spokojnym, z których Japonia zagraża równo- 
cześnie Ameryce i Australii. | A 

Jak z tego widzimy, wszystkie zastawy, Któ- 
re ma w reku kealicya, są rozproszone i służą 
sprzecznym interesom, tworząć zarodek przy- 
szłych konfliktów. 
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